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Wiadomości zagraniczne. 
Rossya 


VY gazecie Senachiey czytamy poniźszy Ukan 
Tego Cesarskiey Mości. do Rządzącego „Senatu 
o wzchodcach zagranicznych , pod dniem 20, 
Lipca (a. Sierpnia) dany: 
„Destrzegaiąc g przychodzących do Nas 
Przedatawień od Zwierzchności mieyscowych , 
Że większa część wychodców zagranicznych. 
tórym przez Manifest ped dniem 3o. Sierpnia 
M4 roku, pozwolono wybrać stan Życia i za- 
pisywać się w miastach i wsiach, nawykłezy „do 
Próźnawania i włóczęgi, rzadko ie porzucaią ; 
ale przez wkerzeniony w nich nałóg do niepo- 
rzadnego życia, na nowo różne popełniaią swa- 
wulę i znowu za granicę uciekzią, osobliwie z 
mieysc pobliźszych granicy, zostawuiąc groma- 
dom , do których się zapisuią, ciężar płacenia 
za nich podatków i dawania rekruta; dla za- 
bieżenia takiey nieprzyzwoitości, rozkazniemy 
względem tych ludzi, którym trudno iest bydź 
Poźytecznymi mieszczanami, zlbo pracowitymi 
rolnikami, pouiźszych na przyszłość trzymać się 
prawideł s 
1) Z wychodeów zsgranicznych, na esno- 
wie wyżrzeczonego Manifcstu przybywaiących z 
do mieyskich i wieyskich gromad zapisywać 
tych tylko, Których przyiąć dobrowolnie zgodzą 
aig same gromady.. ; 
a) Wszystkich tych, których gromady mieć 


u siebie nie zechcą, a którzy okażą się zdatny- 


mi do woyskowey służby, do niey użyć; nie- 
«dutnych zaś do służby woyskowey, których 
gromedy przyjąć mie zechcą, zapisywoć do 
Blassy Jadzi roboczych w miastach powialowych,. 
nie blizkich jednak granicy.. 

, 3) Jeżeli i w tym stanie dla sprawowania 
się swoiego będą niepoźytecznymi i ciężarem, w 
Sara razie, przez wyrok gromad wysyłać ich 
o Syberyij, do zakładow gorzelnych, bez 
Policzenia za rekruta. 

4) Że zaś wychodcy zagraniceni mogą 
Przyhywać i na terminie, przez Manifest z dnia 
So. Sierpnia zakreślonym , btorych na osnowie 
Ukazu pod dniem g. Września 1805 roku, wydane- 
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2. Października 1816, 


go de Naczelników Gubernii granicznych, rog- 


„kazano, po oswobodaeniu ich od robot w twier- 


dzach, osadzać we wsiach skarbowych ; przeto 
powyźsze przwidła względem dobrowolnego ich 
przyjmowania , w przypadku zaś niezgodzenia 
się włości skarbowych na ich przyięcie, zspi- 
sywania ich za ludzi roboczych w miastach 
powiatowych, rozciągnąć i na wychodców, mo- 
gacych przybywać po zskreślonym terminie, zó- 
stawuiąc gresztą w ewoiey mocy zalecoue przez 
ten Ukag cddanie ich do robót w twierdzy i 
powrócenie Obywatelom lub włościom, którzy 
ich poszukiwać będą, nic przestępuiąc zskre- 
ślonego terminu. 

Rządzący Senat nie zaniecha, około przy- 
wiedzenia tego do skutku, uczynić należytego 
rozrządzenia,* 

Doia 7. (19.) Lipca, ssdzwyczayny Poseł 
Perski, Mirzs- Abdal- FHassen- Chan, 
w powrócie z Petersburga, przybył do 
Astrachania, gdzie' gościnnie i wspsniale 
przyymowony przez rożnych Uszędników , tu- 
dzież kupców Ormiańssich i Perskich, dnia 
a. (14.) Sierpnia przybył do Jeorgiewska, 
a dnia rszticpsegv wyiechał do Mozdołbu. 

„, W age TVaymarski opuścił dnia 20. 
Sierpnia ca. Wrześn„) Fstershurg z Mal- 
żonką swoią, W. Xiężną Rossyyską Ma rya. 
N. Cesarzowa ¿Elżbieta wyiechała takoż z 
Petersburga do Carskiego Sioła. 


O pobycie N. Cessrza i Króla Alexan- 
dra w Moskwie, zawierają pisma publiczne 
Ressyyskie co nasteępuie: 

Z Moskwy d. 17. (2y.) Sierpnia. 

Wczora, gdy N. Cesarz kupców i cecho- 
wych tuteyszych przyymował, przedstawieni byli 
Wielkiemu Xiqżęciu Jegomości Mikołajowi 
różn: Urzędnicy: Wielki Xiążę raczył oświadczyć, 
że poczty są w naylepszym porządku. Tegoż dnia 
Cesarz Jegomość po obiedzie odwiedzał główay 
ezpitał woyskowy. Dziś rano Nayiaśnicyszy Pan 
przyymewał Urzędników Władz tuteyszych, bto- 
rych przedstawiał JVV. Naczelnie Dowodzący i 
JW. Gubernator cywilny. Niektórzy z wyższych 
Urzędnikow zaproszeni byli do stołu lego Ce- 


serskisy Możei. Fo obiedzie w godzinę ogla- 
dał N. Pan nadwerężoną w roku 1812 zbroio- 
wnię, a wieczorem był w ogrodzie pałacowym, 
gdzie nader liczne i nader świetne było zgro- 
madzenie. 
Z Moskwy d. ar. Sierpnia (2.) Wrze- 
, śnią. 

„Cesarz Jegomość pospołu z W. Xiążęciam 
Miuołajem, zaszczycił wysokiemi odwiedzi- 
nami, w dniu 18. t, m., Zgromadzenie Splachty 
Moskiewskiey. Członków i gości z zaprosz6- 
szonymi przez bilety znakomitszymi kupcami 
było do 1,500 osób. Nazaiutrz Urzędnicy zgra- 
madzenia przychodzili do pałacą dla złożenia 
podziękowania, a Cesarz Jegomość zaszezycił 
iah zaęroszeniem do stoła na obiad, po któ- 
rym nayłoskawiecy darował pożyczoną przez 
Szlachtę, na reperacyg domu Zgromadzeń 
swaich, ze Skarbu summę 150,000 rubli. — 
W przeszła Sobotę N. Pan zgrana odwiedzał 
śzpital ubogich i więziemie, a wieczorem ief- 
dził do Klasztora, Dońskim zwanego, gdzie 
były zabawy z powodu uroczysteśsi Nayświęt= 
szey Panny Dońskiey. WVczora Cesarz Jego- 
mość z rana znaydował się na paradzie zmiany 
straży, Mtóra zię na Kremlińskim placa 
odbywała; potem był na Msny w Kościele Pree- 
mienienia Pańskiego za słotą Brata: na obie- 
dzie zaś raczył N. Pan bydź u naczelnie Do- 
wodzącego tuteyszey stolicy, Tarmassowa: 
na cokolwiek gust wyborny zdobydź się może, 
wszystko tu połączonem było.  WWieczorem 
N. Pan z W. Xiążęciem Mikołajem, był 
na teatrze: widowisko zakończyło się baletem, 
pod tytułem Semik. Teraz Cesare Jegomość 
poiechał do wsi Kełomieńska i Carycyns, 
gdzie czas ranny ma przepędzić na widzeniu 
rybołostwa, a na obiedzie będzie u Xiężny 
Wołkońskiey, we wsi Suchanowie, nie 
daleko Carycyna leżącey. 


gna 

O podróży N. Cesarza i Króla Alexane 
dra, zawiera gazeta powszechna (Allge« 
meine Zeitung) następuiący artykuł od brze- 
gow Wisły pod d. 3. Września : 

„Autentyczne wiadomości z Petersbur- 
ga, które tu właśnie co edebramo , oświecaią 
nas dokładniey o podróży, którą przedsięwziął 
N. Cesarz w głąb Państwa swoiego. Zamiarem 
iego iest oglądać Prowincye , które przez woy- 
nę naywięcey ucierpiały, i nakazać w mieyscu 
wszystkie środki dla ulgi i wsparcia, iakich 
stan ich wymaga. Naturalnie ściągnęło na sie- 
bie pierwszy oyćowsSi wzrok Alexandra mia- 
ato, będące pierwszym miastem Państwa, nie 
tylko przez swoią rozległość, lecz nawet przez 
wielkość ofiar poniesionych, Æ Moskwy 
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uda się Monarcha do sąsiedzkich Prowineyle 
dla zdziałania w nich oebecnościa swoią te" 
go, coby w drodze regularnych kształ 
tów administracyynych dopiero w odlegleyszej 
przysąłości zdziałanem bydź mogło.  Szczę” 
ściem nastała dla Rassyi epeka, w którey Rząd 
może się zatrudniać bea przerwy swoimi plana* 
mi administracyi wewnętrzney, i odżywić, oraż 
wydoskonalić urządzenia , których bieg woyna 
tak gkrutnie była przerwała. Przywróceny W, 
Europie pekóy powszechny spodziewać się 
Baże, iź rany, zadane części naypięknieyszych 
Prowincyi Państwa, nie będą potrzebawały bare 
dzo wielu lat do zsgoienia sig. Oko Alexa ne, 
dra więcey tu arobi, aniżeliby kombinacyć, 
sztuki admiuisiracyrney z naylapszą wolą doka- 
zać zdełały; ów łoskawy wzrok, Btórym się iuź 
nie iedno sierce ludzkie pokrzepiło , zatrze i, 
tu pamięć micszczęść upłymionych, sprawi ulgę: 
pełrzepi, i mada umysłom dla lepsacy przy: 
szłości siłę i wesołość. — Wprawdzie wszyst. 
kie Prowincye pragnąłyby oglądać Cesarza W. 
czasie obecney podróży iego ; leca iakżeby pó_ 
dobna było Monarsze zaspokoić za ranem wszyst 
hio życzenia? Może on tylko temu celewi oko, 
ło dwa miesiące poświęcić, i wyieckał ze sto” 
lioy g przedsięwzięciem powrócenia do niey Bo 
końcowi Paźdsiernika. Nie powróci iednakże 
pierwey, pehi nie wstąpi na brzegi Wisły; 
które po tak długim ozasie cierpień weród, 
woyny i walki stronnictw, widzisły w sim zje 
wiaiącego się Jeniusza nadziei i spokoyności 
Wie to Alexander, isk nowa posiadłość ie, 
go oboygu tego potrzebuia, gdyż mu wiadomó 
ile ena wycierpiała. Odebraliómy autentycznić 
tö wesołe przyrzeczenie, że Alexander f, 
dawnieyszych Prewincyi Rossyyskich przyiedzić 
do Warszawy dla oglądania i pielęgnowani: 
mowego tworu awoiego. 
umocnić duchem pohkeiu, który w nim żyie, 
gdyź tylko przes tego ducha nowe urządzenił 
wkorzenić i udać się mogą.* 


Królestwo Polskie. 


Wedlug doniesień gazet 
skich s dnia 24. Września, 
Warszawy Jenerał iazdy, Bsron Wi” 
zingerode, i Hrabiowie Ożarowst! 
i Branicki, Jenerałowie Adljutanci N. Ge 
sarza i Króla Alexandra. Przyszła "> 
Koż do zamku Królewskiego część ekwipażo 
podróanych J. C. K. Mości, wyprawiosych 
miasta Moskwy, co prędki przyiazd teg - 
Monarochy do Warszawy zapowiada. 


ziechali dî 


Roktor Liceum VVarszawskiego, P. Li ndt by 


otrzymał g rgk Namiestnika Królewskiego © 


Alexander chce gó, | 


Warszaw, 


Rad 


dał złoty, bity w mennicy Kraiowey nakładem 
Qzeicieli Autora Słownika Polskiego, go- 

nego wiekopomaey pamiątki. Na przadowey 
ttronie jest popiersie iego w uderzaiącem po- 
obieństwie , a napisem: Samuel Bogumił 

inde; na stronie odwrotney wieniec wawrzy- 
nowy, a w nim napis: Za słownik Pol- 
skiego Języka, poniżey zaś: Ziomkowie 
1816. — Hrabia Stanisłow Potocki, Minister 
obrzędow religiynych i oświecenia publicznego, 
ofiarował P. Lindemu w dowód swoiego 
Wysockiego szacunku dzieło swoie o VWWymowie, 
Ktorege tom ostatni onemuż przypisał. 

l ie mc y. 

Daieńnik Stanu i Rządu Królestwa W ir- 
tembergskiego sawiera peniźszy wyrok 
A ról. Wirtembergskiego Ministe- 
rium Stanu, wydany d. sę. Sierpnia do Król. 
Włade wyższych, względem toku dotych- 


, SZesnych układów, tyczących się Kon- 


stytucyj Królestwa. 
„Z rogmaitych piem do Ministerium Bta- 


| RU podanych, wyczytano z gadumicniem, iak mayl- 


ae wyobrażenia o toku dotychczesnych okładów 
yzgledem Bonstytacyi Królestwa, nie tylko mię- 

zy wielka częścią Królewskich Poddanych pa- 
nuiącemi się stały, lecz nawet i przez Naczel- 
nikow NYładz i Gmin utrzymuią się i rousze- 
Bp żę iaka z tąd wzmegła się nieufność ku 
n h obrocsyanieysgyma i nayczyścieyszym cZyn- 

aściom N, Pana. Jege Królewska Mość wy- 


l Tzekł inż dawno publicznie i beg egrodki: że 


pomyślność swciego Luda przez zgodną z iego 
stosunkami Fanstytucyę sake "A D 
Wać, lecz tymczasowo także i Admipistracyę 

rólestwa w ićy uporządkowanym stałym toku, 

ez pośrednictwa ebecnie tylko do u- 
kładów względem Konstytucyi natano. 
Wionego zgromadzenia Stanów, utrzymać. Cho- 
€leź N, Pan teraz ani przez miecierpliwe oświad- 


l ozenia owych, którym ukowiczenie tych ukła- 


s za długo przewiekać się zdaie., ani przez 
tedoyrząłe wnioski ionych, co watpić chcą o 
fogy ny skutku, ni teź przez iakiekolwick 
a inne niedorzeczne zarzuty, żadnym spo- 
em w tem postanowienia zachwiać się nie 
a iednakowoż zależy Mu na tóm, ażeby ile 
pija sprostować błędna wyobrażenia do- 
a: mysiącey części swoich Poddanych, a praw- 
ey . otwarlością pokonać owych, Biórzy rozu- 
zę” że Qyczyznie lepiey usłużyć nie moga, 
Ei gdy Haźdy krok Władzy rządowey w fat- 
ae świetle wystawią. Tym Beńcem o- 
sm U się ninicyszem Królewscy wyśsi Urzę- 
"icy o prawdziwym stanie ekoliczności, aże- 


by według tego swoich podrządnych mogli na- 
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uczać, na dobrą drogę naprowadzeć i gaspo- 
kaiać. Od czasu, iah zeprowadzenie ogłoszo- 
ny pod dniem 15. Marca r. z. FMonstytucyi, 
de zjednoczenia downych i nowych Hruiow Jc- 
go Król. Mci w dobrze urządzany og<ł dążą- 
scy, podpadłe na zgromadzeniu Stanow trudno- 
ściom, i dla tegs, po kilka zmianach -trwaiące 
ieszcze teraz układy według prawideł zasady 
reskryptem a dnia 13. Listopada r. z. oznacza- 
ney i według dodatkowych iey punśtów fun- 
damentalnych, rozpaezętemi zostały, — zwro- 
cona była niepraerwanie Jego ról. Mci nay- 
wyższa uwaga na przyspieszenie i szczęśliwe u- 
kończenie tego ważnego dzieła ; a chociaż za- 
raz”można było przewidzieć, źe wypracowa- 
nie lego dłaższege czasu potrzebować będzie, 
zwłascza, gdy idzie o to, ażeby nie tylko zgo- 
dne z pomyślnością Państw przepisy dawney 
Houstytucyi do newćy wprowsdzić, i pogodzić 
pomiędzy nobą oczekiwania rozmaitych Podda- 
nych Państwa, lecz także iasnem wyszczegól- 
nieniom zobopolnych stosunków zapobiedz na 
przyszłość wszelkim opacznym wykładom , nie 
przestawał przecież N. Pan przy każdey spo- 
sobności iak naymocniey nalegać ma przyspice 
szenie dzieła. Oprocz tego, że Jego Król. 
Mość w Kwietniu t. r. sam przeświadczył się o 
wypadkach układow, wydał ieszcze względem 
ich przyspieszenia kilka napomnień, o czem 
mianowicie świadczą rozporządzenia do Depu- 
tacji Królewskiey w sprawsch Stanow częścią 
ieszcze d. 26. Maia, częścią zaś późniey d. 1go 
i ọgo Sierpnia t. r. wydanej iak bardzo zsé 
ieszcze obecnie ostateczne załatwienie przed- 
miotu N. Panu ciąży na sercu, wskaznie nay- 
wyraźniey udzielony Królewskiey Deputacyi roz- 
kaz, ażeby o iego postępie pe dwa razy w ty- 
godniu zdawała sprawę. Przeciwnie zaś rog- 
maite, co do dzisła Konstytucyi obce podania 
Stanów, i onychże usiłowania , ażeby ieszsze 
przed iego ukończeniem weyśdź w posiadanie 
stanowych praw, Których działalność 
dopiero wrazzKonstytucyą nastąpić 
może, musiały nie tylko członków Królew= 
skicy Deputacyi od głównego ich powołania 
częstokroć wstrzymywać, lecz także i na ukła- 
dy w ogólności, przeszkodnie skutkować. Te 
właśnie podania były powodem, Że N. Pan nie- 
ukontentowanie swoie z nich wyraźnie oświad- 
czył, a nareszcie zmuszonym został przez ree 
skrypt z d. 24. Czerwca t. r. zgromadzeniu 
Stanów zapowiedzieć, iż Żadne ich podania 
lab przedstawienia względu nie pozyskaią , 
ieżeli takowych przedmiotem nie będzie 
wyłącznie ugruntowanie Monstytucy! s ialo 
iedyne przeznaczenie tego atoma- 
(2 
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dzenie. Matdo wypływa ivg z natury ukła- 
dów, że Władza rządowa w żaden spvsób nie 
może pierwey nkończyć przedmiątu, dopóki 
Stany równym z nią Krokiem nie pospieszą. 
Wszakże iest publieznie wiadomo, że oświad- 
czenia Deputseyi Stanów względem nayważniey- 
szych punkiów Honstytucyi, mianowicie wzglę- 
dem podatków i organizacyi stanowey, dopiero 
niedawno wyznaczonym do układów Hommis- 
sarzom Królewskim wręczone zostały; i że, 
gdyby tersa Władze Królewskie nie zaięły się 
równie  ścisłem i bacznem  roztrzasaniem 
tych punktów, i onychże doyrzałe nie rozwa- 
żyły, mie tylko działałyby wbrew swoim. po- 
winnościom dla Króla i Oyczyzny, leca. także 
wystawiłyby się na naysprawiedliwsze skargi ze 


strony Stanów, zwłaszcza, gdy te odpowiada», 


iąc na iedną od Deputowanych Królewskich da 
Fełnomocników stenowych podaną notę, pod. 
dniem, 28. Czerwca t.r. nie wahały się oświad» 
czyć: „że przyczyna zwłoki nie pochodsi £. 
„niedostalku dobrych: postępów w przedmiocie, 
„aie iedynie z (przekonania, Że nadewszystko 
„naypierwsyym ięst obowiązkiem w tak waźnem. 
„dziele postępować z Niemieckim rozmysłem;, 
„i że ,iakoźkelwiek zgromadzenie Stanów dzie- 
„li bardzo z. N, Panem życzenia, ażeby Lud. 
„iak nsyprądzey przyszedł do zupełnego praw. 
„swoich używania , iednakowoż Depatacya Sta- 
„nów nie może z tąd czerpać żadnego powodu. 
„do pekwopienia się w tym przedmiocie, tó- 
„ry ma bydź prawidłem dla wieków; gdyź po- 
„toraność 2 czasem śladów połtwapienia się. 
„nie będzie tem usprawiedliwiać „ iż chciano 
„oszczędzić kosztów iednego Seymu.'- — Do- 
piero dnia 13. t. te. podały Stany dodatkowe 
oświadczenia względem. publicznych prawnych. 
atosunków Mieszkońców, iraiu, Gmin, urzędo» 
wych Korporacyi, prawodawstwa i dóbr Ba- 
telichiego Mościołs ; a dotąd ieszcze oczekuie 
się ich oświadczenie w przedmiocie juryzdyk- 
eyi cywilaey, juryzdykcyi Barney, rządowey. 
władzy w sprawach policyynych, w przedmio« 
cie urządzeń szkolnych , lasaw i polowania; z 
kąd okazuie się iakiey wartości są twierdzenia: 
iź ze strony Stanów iuż wszystko było przełożonej, 
i tylko od uchwały Jego Królewskiey Meści u- 
KBończenie zawisło. Tymczasem miał N. Pan 
sam przez się wzgląd: ma to, ażeby wiernym. 
swoim Poddanym. tę konieczna przewłokę,. z tali 
wielkiem dla poźney potomności wyrachowanem 
dziełem połączoną, ile móżności naymniey dor 
tkliwą uczynić ; owszem. iuż teraz dozwolił o- 
nymże cieszyć się: tem, eo przed ukończe-. 
niem ogółu może bydź ich udzisłem. Tym 
końcem użył N, Pan będących w pogotowiu 


Francuzkich pieniędzy kontrybucyynych i re- 
luicyynych na egruntowanio instytutu 
wypłaty długew, którego dobrodzieystwa 
Stany tèm mniey nie powinny były zapoznawsć 
ile że przyszłemu zgromadzeniu Stenów honbie 
rencya wyreźnie zsewarowaną została. Przeź 
rozporządzenia w celu ochrony od dra 
pieżneści dzikich zwierząt wydane 
skuteczniey i prędzey osiągnięty iest zamiań 
eniżeliby to przez dawnieyszych gminnych 
myśliwych stać się było mogło, i uakazenć 
są także iak naydobitniey wszelkie zdrożaó” 
ści podczas pańszczyzny przy łowach. Nade 
to zaprowadzono istotne poprawy w urzę 
dzeniu stepni Kancelaryi, i w 
chylgno względem wielu innych przedmiotów 
doszłe do wiadomości N., Pana skargi, ial da* 
lece takowe słusznemi okazały się. Jeżeli po- 
mimo życzenia N. Pana ,. ażeby swoiemu Lade- 
wi ile możności ulżyć, podatki kraiowć 
dotąd nie mogły bydź sniżone, tedy było t0 
częścią Koniecznym skutkiem wypadków daw- 
nicyszych czasów, tnkże i inne Państwa w więk* 
szey iesacze mierze ucisksiących, częścią zad 
nie należy zapaminać, de iuż i bez owego zai 
żenia, kraiowa Kassa: z powoda nakazenego 0* 
chraniania uboższych podatkuiących, z powodu 
dezwolonego winiarzom upuszczenia podatków 
a maybardziey z powodu opieszałości msiętniej” 
szych, po części nawet z wyższych Blass Ladus 
znaczny uszczerbek dochodów ponosić mos;ełóy 
gdy tymczasem nie tylko poiedyńczym Gmin 
znakomite sumy zieh, z dawnych czasow po” 
chodzących należytości, przez potrącenie w po- 
datkach , zapłacono, zle też przy. zaszłey dro- | 
Żyznie zboża, zamiast korzystania tak, iak dzie, 
dzice z podwyższonych cen zboża, dla pó*; 
mnożenia Kraiowych dochodów, na wspar 
cie: niedostatek cierpiących, z mnieyszych r | 
proporcyi Królewskich zapasów zboża, wielbić 
ilości częścią w zniżoney cenie, Częścią na przy” 
szłe oddanie, częścią zaś wcale bezpłatnie wy” 
dano. Jekożlolwiek przy takich okelicznościsć 
N. Panu bolesno bydź musi widzieć iego Of” 
cowakie: zamiary tak rozmaitym sposobem BP 
poznawanemi, i iakożkolwiek wielką odpow!ć 
dzialność zwalaią. na siebie ei, którzy się 


tego jakimkolwiek bądź sposobem przyczynisięj | 


przecież. Jego Król. Mość ozaaczoną tu drog? 
m trwałą stałością postępować, i w ogólsość! 
wszystko na to łożyć będzie, ażeby ile mož0% 
ści nayprędzey doyśdź do tego celu, do które, 
go zmieraaią iedaomyślne życzenia Jego, i wszy”, 
stkich szczerze myślących przyjacioł Oyozysi, 

Dano wStutgardzie d. 2a: Sierpn. 1810 

(Podpisano) Hrol. Ministeriium Stani. 


